
Nr 43.
HAlJaKYTObfl L W M W i  CffcA OOWA RYCZAŁTOWO GOTÓWKĄ 

Hk wj* Tar3, dnia 23. października 1921. Rok (Jl

Nakładom PodhaJadakfaj 9pdM Wycrnwaloze] w Nowym Targu.
,O k w  P t . ja . l l  mOn* wychodzi na każdą niedziel*.

Adres rid«kcyi I adminiatracyi: Nowy Targ, k i r k  4. i  p. — RętopM w «feąswr»~. eię, listów nieopt^ouych nie przyjmują się. Do J-Jtów wr-a*{t«^..yc. a  
pewiedsi, aajczy dołąccyć markę na odpowiedź, Raklaaiae^f t*ie i A ^ e e a , ag wolne o a opłaty pocztowej. — „Gazeta Pcih-iariani" kosztuje

w Polsce io« marek, sa granicą j w  aiferek.. — W Anitycc 1  dolary. — Numer pojetlyocs. S Mk.

Ma nowych drogach...
W tych dniach nasze państw o, którem u groziła 

już ruina gospodarcza weszło na now e drugi. —
N aprzód Liga narodów  przyznała nam  część 

G órnego Śląska i w reszcie skrawek tej prapolskiej 
i piastowskiej dzielnicy pow raca dziś po  700 latach 
niewoli do Polski I —

A wraca zdorabkiem  nie lada, koło 100 kopalń 
węgli i żelaza, wielka ilość dużych fabryk i ośm set 
tysięcy ludu, zahartow anego w bojach o wolność 
w cią0 u długiej niewoli, nauczonego .wytrwale i po rzą­
dnie pracow ać 1

Radość naszę zmniejsza fakt, że za kordonem  
zostaną jeszcze setki tysięcy wiernych serc p o lsk ich . . .

Mimo wszystko zdobycz to olbrzym ia, po  sied­
miuset latach wracamy tam, skąd w yszliśm y. . .  nad 
O d rę l —

Drugi fakt radosny to reformy now ego ministra 
skarbu p. Michalskiego. —

Dotychczasowe rządy czerpały dochody z d ru ­
karni państwowej, żyjąc z dnia na dzień bez p ro g ra ­
mu, bez budżetu, na weksel . . .

Skutj^Gej fatalnej gospodark i czujemy dziś wszyscy 
zupełny krach naszego pieniądza, brak zeufania do na­
szej gospodarki zagranicą, a nędza i niedola w kraju.
1 trzeba by»o dopiero now egu ministra skarbu, by 
przypom niał, że kto chce brać od państw a musi mu 
dać m ożność życia . . .

Reformy M ichalskiego walczą ze sknerstwem 
w zbogaconych dorobkiew iczów  wojennych, rozbojem  
paskarzy i łupiskórów  różnego rodzaju, z bandytyzm em  
różnych pijawek i spekulantów  łowiących żer w nt? 
tnej wodzie, z lenistwem rozw ydrzonych mas i chci 
wością na mar.daty dem agogów , ca>a !a z g ia ji prze 
klina ministra skarbu, który chce ratować skarb — 
i państw o !

Dla jednych świętością jest 8 gori. inny 1 J / i e ń  
I pracy,,d ia drugich reforma rolna, inni nie chm  g woizyć 
j swych kas i sienników w yładow anych p ie irąd z im ! —
1 Rozumna część społeczeństw a musi nowem u rządowi 
j dopomóc-, by te masy paskarzy, szachrajów i dernago 

gów  pogrom ił, by sknerom  do pieniędzy s:ę dobrał, 
a dobro wspólne ocalił.

Że te reformy będą dla n.:s korzystne świadczy
0 tern fakt, ze pierwsze wiadomości o zamierzonych 
reform ach min. M ichalskiego pooniosły o przeszło 100 
procent w artość naszych m arek zagranicą. — Tak, że 
kiedy giełda szwajcarska w żu rich u  notow ała przedtem  
markę polską 6 centów , dziś notują ją 15 centów ! 
a marka niemiecka, która kosztowała niedaw no 58 M<, 
dziś kosztuie koło 17 Mk.

Jesteśmy więc na drodze do lepszej przyszłości
1 kto chce aby było leniej musi. stanąć w rzędzie zw o­
lenników reform ministra Michalskiego. Jeż, li złożymy 
to, co należy się państwu, będzie wszystkim dobi* >. —

Rozum i dobra wola dz'ś zwyciężyć nmsz - ! —

Zygmunt Luberto tire:.
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3 a k  się wyrabia młodzież W iejska 
na dobrych Obywateli Kraju.

(Dokończenie.)

O tóż jednym  z najpierwszych zadań Kół M łodzie­
ży, było oświecanie się d rogą czytania pism  i książek 
organizowania kursów  dla analfabetów i ogólnokształ­
cących, urządzania odczytów  i pogadanek, wreszcie 
urządzanie wycieczek krajoznawczych.

Czytelnictwo p ism : O gółem  na terenie działal­
ności Kół, prenum erow ano 3605 egz. różnych pism. 
Z tej cyfry Koła Młodzieży za w spólne pieniądze 465 
egz. Członkowie Kół za własne pieniądze 791 egz. 
Razem młodzież prenum erow ała i czytała 1256 egz. 
Zaś wszystkie organizacje starszego społeczeństw a 
i poszczególne jednostki, prenum erowały i czytały 2349 
egz. czyli że x/» część ogólnej ilości pism przypada 
na młodzież.

B ibioteki: Na terenie działalności Kół istniało 203 
bibliotek z ogólną ilością 62 183 tom ów  książek. Z tej 
cyfry 140 bibliotek zostały zakupione przez Koła. Ze 
wszystkich tych bibliotek wypożyczało książki 13.125 
osób. W tej cyfrze wypożyczających jest 5.339 człon­
ków Kół Młodzieży.

Kursy dla analfabetów • O gółem  na terenie Kół 
było 16.676 analfabetów. Z tej cyfry do Kół należało 
227 analfabetów. W 72 Kołach zorganizow ano kursy 
na które uczęszczało razem 1871 osób. Z te] cyfry 
nauczyło się czytać i pisać 905, pozostali zdobyli p ó ­

ki czytania.
Kursy ogólnokształcące : Były organizow ane w 80 

Kołach. Uczęszczało na nie 2085 osób. Na kursach 
były wykładane, historja Polski, język polski, przyroda 
gieografia i arytmetyka.

Odczyty i pogadanki ; Były urządzane w 173 Ko­
łach. Razom odbyło się 787 odczytów  i pogadanek. 
Uczęszczało na nie 8097 osób.

Wycieczki : Były organizow ane przez 30 Kół ra­
zem 46 wycieczek, wzięło w nich udział 863 osób.

Tak się przedstawiała praca- oświatowa w tych 
Kołach Ale Koła nie poprzestawały tylko na tej p ra­
cy obok tych prac były prow adzone i prace kulturalne.

Do działu prac kulturalnych zaliczono : p rzed sta ­
wienia teatralne, wieczornice, śpiew, orkiestry, zespoły 
gimnastyczne, gry i zabawy, straże ogniow e oraz sa­
dzenie drzew przy drogach.

Prace te przeciwstawiały się złym nałogom  i przyz­
wyczajeniom młodzieży, które s ę wyraża w pijaństwie 
dzikich zabawach, bójkach, karbarsiw ie i t. p. Rezul­
taty tych prac były następujące :

Przedstawienia teatralne : Na terenie tych istniało 
190 Sekcji teatralnych, które zespoliły 1893 osób. Sekcje

teatralne urządziły 590 przedstaw ień, na które uczę­
szczało 33.226 osób.

W ieczornice: Były urządzone w 105 Kołach. O d ­
było się ich 518. Uczęszczało na nie 5 115 osób. Na 
wieczornicach takich, urządzanych najczęściej z okazji 
jakichś uroczystości narodow ych, były w ygłaszane o d ­
czyty, urządzane obrazy żywe, śpiewy, deklam acje 
i t. d.

Zespoły śpiewacze : istniały przy 46 Kolach. Na 
leżało do nich 520 osób. Zespoły śpiewacze w ystępo­
wały 80 razy na obchodach, wieczornicach i przedsta­
wieniach teatralnych.

O rkiestry ; istniały przy 26 Kołach, składały się 
z 264 instrum entów i należało do nich tyluż ludzi. W y­
stępow ały 53 razy.

Zespoły gim nastyczne; Były przy 19 Kołach. Bra­
ło w nich udział 316 członków.

Gry i zabaw y; Były urządzane przez 78 Kół, ra­
zem  odbyło się 781 gier i zabaw. Uczęszczało na nie 
3550 osób.

Straże O gniow e; N a terenie 58 Kół istniały straże 
ogniow e liczące razem 1880 członków. W tym było 
690 członków z Kół Młodzieży. Straże te tłumiły 152 
pożarów.

Sadzenie drzew  przy d ro g a c h , Było organizow a­
ne przez 8 Kół posadzono 1246 drzew.

Na zakończenie rezultatów pracy należy podkreś­
lić ofiarność młodzieży na różne cele narodow e, jak 
Armja, G órny Śląsk i t. p. O tóż na te cele młodzież 
złożyła 257 tys, 314 mk.

Związek wydaje własny organ .N asza Drużyna* 
W arszawa Kopernika 30 (parter).

Przytoczone wyżej rezultaty pracy młodzieży zor­
ganizowanej w Związki dają dokładny obraz życia tej 

] młodzieży. Z obrazu tego widzimy, że młodzież ta 
wszechstronnie przygotow uje się do życia obywatels­
kiego To tokuje nadzieję, że z chwilą gdy ta m ło­
dzież weźmie w swoje rece przyszłe losy kraju, zdo 
będzie się na wysiłek i doścignie sąsiadów  zachodnich 
w ich rozwoju umysłowym, społecznym  i kuhuralnym

To też starsze społeczeństw o przygnębione wie­
kową niewolą, które do wysiłków takich nie jest zdol­
ne, winno stwarzać warunki podatne do rozwoju o r­
ganizacji swych synów i córek w której sposobią się 
do przyszłej twórczej pracy obywatelskiej.

Rady gminne, Sejmiki powiatowe, organizacje 
społeczno gospodarcze i kulturalne, wszyscy razem 
bardzo wiele m ogą zdziałać dla rozwoju organizacji 
młodzieży, w której ręce powoli z ifz n ą  przechodzić 
losy naszego kraju. A jak te ręce bę^L przygotow ane 
do kierowania losami kraju, taką b ^ j i e  przyszłość 
kraju. A to nie może być obojętnem  dla starszych, 
którzy nietyiko za teraźniejszość, ale i za przyszłość 
są odpowiedzialni przed historją.
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Zapuszczanie krów.
Krowa w stanie dzikim po ocieleniu karmiła cie­

le cztery do pięciu miesięcy, a następnie traciła mleko 
c/yli zasuszała. Krowa udom ow iona karmi cielę nie­
kiedy zaledwie 4 tygodnie, aTe doi się 7 do 8 miesię 
cy po ocieleniu, a dopiero  na 6 do 8 tygodni przed 
drugim ocieleniem przysusza. Przez ten czas organizm 
jej wypoczywa i nabiera siły, by m ógł należycie, zn o ­
wu wykarmić drugie cielę; zaopatrzyć gospodarstw o 
w mleko. Widzimy z tego iż takie zapuszczanie jest 
pożyteczne i bezw arunkow o konieczne. Jeżeu zwierzę 
samo nie przy»uszy, to należy go zmusić do tego, i za­
przestać trzechrazow ego dojenia, a doić dwa razy dzien- 
■ie, potem  raz dziennie i wreszcie zaniechać zupełnie 
dojenia.

Zdarza się jednak dość często, i i  gospodyn i 
z nieświadomości, lub też z niedbalstwa, dopiow adza 
do zapuszczenia krowy. Przyczyny tego są rozmaite. 
Może go spow odow ać szybkie przejścia z karmy do­
brej, pożywnej obfitej na karmę gorsza, ubogą i skrom ­
ną,* co najczęściej zdarza się w miesiącu lutym, marcu 
Kw.etniu. Zasuszenie wywołać m oże stęchta, spleśniała 
zm rożone i t. d. pasza, nieregularne przez niesum ienną 
służbę wydajanie, lub też niedokładne wydajanie mleka 
naprzykład przez m łodą i słabą dziewczynę. Różne 
choroby wewnętrzne, a najczęściej choroba wymienia, 
nerek, pow odują równie zapuszczenie. W tym roku 
i wtej właśnie porze jesiennej u niejednej krowy poja­
wi się zapew ne zapuszczenie, a szczególnej w g o sp o ­
darstwach dalej od pastwisk położonych w których 
krowy doi się tylko dwa razy dzienne, albowiem  z p o ­
w odu krótkiego dma nie starczy czasu na dwurazowe 
wyganianie i przyganiame, gdyż krowy do syta napsść 
s.ę powinny

W tym obecnym  czasie znajdzie się często k ro ­
wa w okresie najwyższej mleczności. W skutek jednak 
dw ukrotnego tylko dojenia u niej spada. Należy więc 
wszelkim sposobem  (niechby nawet na pastwisku) sta­
rać się doić trzeci raz na południe, by uchronić się 
przed stratą mleka na zimę.

W roku bieżącym był bardzo lichy zbiór siana 
i dlatego krowy nie dostają siana suchego, wystarczyć 
im musi ta trawka, którą na pastwisku uskubią. K ro ­
wom wysoko mlecznym w ypadałoby jednak podrzucić 
za drabinę szczyptę dobrego  siana łąkowego, lub koni­
czynowego.

Bronisław  Gąsienica
cm. dyr. szkoły rolnicj-.cj.

List ze Szczawnicy.

Jesteśmy pod wrażeniem stra iznego pożaru, jaki 
zniszczył drew nianą willę . Janinę* w Zakopanem  m i­

na to nasza, że budujem y bez planu, dom obok dom u 
nie zważamy ani na niebezpieczeństwo, ani na zew nę­
trzny wygląd. Toteż nasze zdrojowiska są tak zabudo­
wane jak małe żydowskie miasteczka. Tak być niepo- 
winno. Zasadą od której nie można za żadną c e ­
nę odstępow ać powinno być dużo słońca, światła wiile 
powinny być od siebie należycie oddalone. Sposoby 
budow ania na wsi nie m ogą pod żadnym pozorem  
obowiązywać w m.ejscach klimatycznych gdzie iuzieo  
zdrowie ludzi chcących się leczyć, czy szukających 
odpoczynku W Szczawnicy dotychczas wille były roz 
rzucone pom iędzy ogrodam i. Toteż w każdej jest d u ­
żo stonca. Jedyna ulica Sobieskiego jest ciasno zabu­
dowana. &dmy są ściśnione, postanow ione tuż przy 
ulicy i na jego miejscn buduje się nowy. I zamiast 
jak najdalej cofnąć go od kurzu ulicznego, właściciel jak 
można sądzić z fundam entów  rozszęrza go, tak że 
od ulicy odległość wynosi 2 metry, a od pobliskiej wili 
parę m etrów . Pomijam niebezpieczeństw o pożaru, ale 
przecież Szczawnica jest uzdrowiskiem, a w niej istuieć 
powinny inne zasady budow ania niz w małem m iaste­
czku. To nie jest sprawą sąsiadów  ale sprawą bezpie 
czeństwa publicznego i zew nętrznego wyglądu. Czyż 
w Szczawnicy nie obow iązuje plan regulacyjny, czyż 
nie obowiązują ustany  o budow aniu? W Zakopanem  
na coś podobnego nie pozw olonoby. Apelujemy do 
Starosiwa do Urzędu budow l.nego, (boć przecież taki 
powinien istnieć w powiecie) aby natychmiast wstrzy­
mano budowlę, aby zażądano planów, aby nie pozw o­
lono budow ać tuż przy innych willach i tuz przy drodze 

Za czasów austryackich obowiązy wały usta wy, tem 
bardziej teraz powinny być za czasów polskich.

Zdrojowiska — to nie żydowskie miasteczka, 
j  Czynniki powołane winny dbać o W} gląd zewnętrzny 

i o warunki zdrowotne. Starpbrwo winno działać naty- 
| chmiast, aby nie było zapóżno. B estro n n y .

Sprawozdanie Komitetu dla Propagandy 
I. Pożyczki Państwowej oraz dla Zbiórki 
Darów na Skarb Polski w Zakopanem,

podaje do wiadomości, że wszystkie zebrane dary — 
składane sw ego czasu w biurze Komitetu a częścią 
w filji Akc. Banku Związkowego (Krupówki) w Zako­
panem wraz z gotów ką pozostałą z przedsiębiorstw 
Komitetu na zakuprio srebrn. florenów i koron austr., 
zostały przewiezione do Warszawy i na podstaw ie 
kwitarjuszów oraz szczegółowych wykazów odebrane 
przez Polską Krajową Kasę Pożyczkową w Warszaw e 
(ul. Bielańska I. 10).,

,\V szczegół' ości pdebra la  rzeczona Kv-a riia 
Skarbu Państwa :
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W D r z e d  m i o t a c h :  z platyny : '/, ;  V) gra 
rn a , z zło ta: 1.103 gram ów ; z srebra : 9 .30 / g ów, 
z innych metali (w tem różne m onety zdawkowe wzięte 
na wagę) 104.603 gram ów . W. koralach i cennych ka' 
m yczkach:  70 gra m ó w . W o b ie g o w y c h  rnoneta -h zło­
tych : koron austr. 150. rubli ros. 100, ma ek niem- 
40, florenów austr 8 ( - 2 0  franków), dolarów  arrteryk. 
20, dukat austr. 1 funt. szteriin. ang. 0*50.

W obiegow ych m onetach s re b rn y ch : florenów 
austr. sz tu k : 540, koron austr. sz tu k : 11.409 rubli ros 
17065, marek niem. 64, różnych m onet Unii łać. 68 - 
58 franków, skandyn. kor. 2, aol am. 0 '45 , pensów  6

W liczonych m onetach zdawkowych z różnych 
m etali: koron 23 80, rubli 1‘65, frank, 0 30, lirów 1‘70

W obiegow ych banknotach : rubli ros. 88 , m arek 
niem. 8, frank fr. 1, okup. lir. wlos. i 9, bani rum. 7 '50J 
koron czeskich 39, niestem pl. kor, austr. 979, marak 
pols. 26.732. W wartość, papierach austr. kor. 450.

W ykazy ofiar i oryginalne pokwitowania odbioru 
takowych przez P. K. K. P. m ożna przeglądać do 
keóca października 1921 między godz. 10 a 12 przed 
połudn , w Kasie Urzędu gm innego, gdzie też są do 
odebrania pamiątkowe obrączki żelazne w zamian za 
ofiarowane ślubne obrączki złote — W ydanie przyrze­
czonych na początku zbiórki dyplom ików pam iątkowych 
nastąpi nieb-.wem, szczegółow e spraw ozdanie zaś o  
pracy Komitetu i jej okolicznościach, po uzyskaniu 
środków  na ogłoszenie drukiem.

Co do asygm at i. Pożyczki Państw, z r. 1918 —  
zakupiono takowych w Zakopanem  a) w filji Akc. Banku 
Związk. za 1,488.800 kor. 7 100 rubli i 7.400 marek, 
b) w Towarzystwie Ząliczkowem za 573.5U0 kor. c) przez 
Komitet p ropag. w Zakopanem  za 290.000 kor. Asyg- 
naty tejże Pożyczki zostały z małymi wyjątkami wy­
mienione na obligacje krótko i długoterm inowej Pożycz­
ki O drodzenia z r. 1920.

P. T. Ofiarodaw com  i Wszystkim, którzy się do 
pow odzenia akcji w jakikolwiek sposób  przyczynili 
mam zaszczyt imieniem Ministerstwa Skarbu z upow aż­
nienia tegoż złożyć serdeczne podziękow anie

Ks. K azim ierz Katzelewski
przewodniczący Komitetu.

** «
P rzyp . redakcji. Zam ieszczając pow yższe spra 

w .rzdanie musimy zaznaczyć, że Komitet zakopiański 
w yw ażał się chlubnie, ze sw ego zadania, gdyż wartość 
m onet i papierów  wartościowych, zebranych przez 
n ifgo  wynosi koło 4 miljony marek toteż praca oby­
watelska komitetu zasługuje na pełne uznanie. —

■n 9 9 ■f , j
■ i j  i  .•!

P dz ia ł
S ż  j p  .Z. »B •

7L i ze świata.
Śląska. Komunikat, ogło- 

- :kr ! ..rjat L>gi Narodów w sprawie
Burnsem

roztrzygnięcia zagadnienia górnośląskiego przez 
R adę Ligi Narodów, nie mówi nic o ustaleniu 

grauicy politycznej. Rozstrzygnięcie zawiera jednak  
projekt podziału Górnego Śląska, na podstaw ie k tó re ­
go Po lssa ma otrzym ać : powiat pszczyński i rybnicki, 
powiat Królewska Huta, powiat Bytom wieś, Katowice 
miasto i wieś, wschodnie ozęści powiatów lublinieckie- 
go i tarnogórskiego.

Przy Niemczech p o zo s ta ją : Bytom m iasto, Gliwi­
ce, Toszek, Racibórz, Koźle, Oleśno, Kluczbork, Glup- 
czyce, Zabrze, W ielkie Strzelce. Z okręgu tarnogórskie­
go i lublinieokiego otrzym ają Niemcy części zachodnie. 
Polssa otrzym a prócz tego niewielkie miasto Lubliniec 
które jes t jednak ważnym węzłem kolejowej. Jedna 
z lin/j koiej. iazie na Częstochowę.

Razem  otrzym uje Polska 3 czw arte cześei węgla 
górnoiląszicgo i większą połowę żelaza.

Pierwszy obywatel, który rozumie potrzeby paAatwa.
Tym pierwszym obywatelem, ktdrjf zrozumiał, ie  Polska 
bez pieniędzy zginie jes t h r, S tefan Baueni, który ogło­
sił odezwę w „Słowie polskiem* do bogatych obyw a­
teli, by złożyli dobrow olną zaliczkę n& rzecz daniny 
państwowej, po tysiącu m arek od morga posiadanej 
ziemi.

Stefan B adeni równocześnie z odezwą złożył do 
kasy państwowej siedm  m iljonów marek J

Nie wątpimy, że i u nas znajdą się naśladowcy, 
nazwiska ofiarodawców ogłosimy na homo rowem  m iej­
scu w naszej , Podhalance*.

Urzędnicy nie bąną etrajkewall. W brew powsze­
chnej opinji urzędnicy strajkow ali obecnie nie będą, by 
nie przysparzać państw u trudności.

W szystkie najwaźuiejsze związki urzędników w za­
chodn i,j Małopolsce wydały odezwę przeciw ątrajkow i 1

Męstwa polskich oficerów. Jak dowodzi zestawie­
nie ogłoszone w piśmie „Zbrojna Polska* w bojach
0 wolność w wojsku polskiem przypada na  11 poleg­
łych i zmarłych aa  froncie żołnierzy, jed en  polski 
oficer 1

Polscy więc oficerowie nie Wyli ^ię za plecam i 
swoich żołnierzy, jak  austrjaccy, 1 li■ > rosyjscy.

Koniecznie oszczędności. No” v ,z ąd red u k u je  da­
lej liczbę uizędników. W samym '-Viednm zmniejszono 
liczbę urzędników polskich o 70 c u i dwa samocho­
dy. Zniesiine będzie także ministerjum zdrowia.

A jednak mu li potanieć I Wartość naszej waluty 
rośnie z dnia na dzień, a orgja paskarska rośnie tak ie  
z dnia na dzień. Kupcy napr/.ykiad zachodniej Mało­
polski, którzy sprowadzają wiele towaru z Wiednia, 
a którzy do niedawna płacili za koronę austijaeką 
3 Mk. 60 fen. obeaaia za tę s i n ą  k irouę  plącą tylko
1 Mk. 60 fen. a więc otrzymają tow ar o 150 procent 
taniej 1

Zniżka więc towarów zagranicznych musi n a s tą ­
pić i zdzierstwo skończyć się m u a i!
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Jeżeli cała ludmość i cała prasa wystąpi ostro 
i stanowczo ^.rzeeiw rozbojowi cen, to te ceny będą 
■iższe.

Musi tak ie  usiać w nasze*, mieście bandytyzm 
niektórych krawców i szewców, a zwłaszcza kilku kraw­
ców, którzy za robo tę kurtki liczą sobie 15 tysięcy Mk. 
a za robotę m arynarkowego ubrania z dwom a parami 
spodni aż 20 tysięcy Mk. czyli chcą zarabiać dziennie 
na jednym  czeladniku najm niej S tysięcy Mk.

Liedy długoletni ozeiadnik stolarski zarabia dzien­
nie dziś w Nowym Targu 100J do 1200 Mk, to ci pa­
nowie chcą zarabiać dziennie najm niej po 5 tysięcy Mk. 
T ę brutalność i wyzysk p o w in n o .społeczeństwo ukarać 
zupełnym  bojkciem  I

Jeżeli w państwie jest tle, to b;- . jz .a  nawet t-en- 
im aw ego uprawiać nie wolno 1 n podt.b e dyktowanie 
cen jes t bandytyzmem 1

Jeżeli te  praktyki w Nowym Targu nie ustaną to 
nazwy paskujących firm podamy publicznie do w ad o - 
■uśai i wezwiemy do bojkotu.

Jeżeli poznańscy krawcy, którzy b icrą od roboty 
garnituru  tylko 9 tysięcy Mk, mogli zniżyć ceny da 
i  tysięcy, — to  może zdobędą sie nowotarscy „artyści* 
krawcy na niższe ceny, jeżeli nie, to będziemy ich m u­
sieli wyrzucić ze społeczeństwa i unikać jak ta trzań ­
skich rozbójników !

Jeżeli będziemy postępowali stanowczo, — to m u­
si potanieć!

|  $  j KRONIKA ! # l

Z Zakopanego. P o lsk i Zw iązek K at. Uczniów  
^Rękodzielniczych w Z akopanem , 9 bm . obdarzył nas 
uroczystym  wieozorkiem  k u  czci swego Prezesa, Ks 
Prof F r . K orzouk iewicza.

O to a a  deskach  skrom cej sce c r, w ciasnocie 
trzeszczących ścian nieprzew iuw nąj izby młodzież,* 
k tó ra  w dniu  pow szednim  z zakasanym i ręka y im a 
m iot pracy, ku  czci swego Prezesa, przed  lL za io  ze ­
b ran ą  publicznością zag rała  „Sobko wą Z agrodą" Ed­
w arda B lotnickiego.

Sztukę g rano  rytm icznie doskonale, p a r tje  g łó- 
w ue obsadzone dobrze. W artą by ła  p. M. H yzińska, 
k tó re j jędrny  i zm uszający do posłuchu głos i św ie t­
ne  opanow anie roli, dało słuchającym  pełny  obraz 
m ę tn e j g » ź d m y , b tilż ą c  w ielk o za in te resow an ie  P. 
M. W aw ro w kap ita lnej roli Koby, uja*ril m ęską 
p e w m :ó i subtelność scasegóió w jfty  ak to rsk ie j, to 

, też by ł ulubieńcem  sali
P. A. L itw inek , jak o  K anhha w yw iązała Vię 

bardzo k irzystnie z reli s t i r e j  służącej, k tó ra  chce 
więot, m ieś praw  rozkazyw ania niżli gospodyni do

m u. M ile odbijała się rów nież postać H eleny  (p. J- 
Pachów na) łagodnym , m oże zanad to  cichym  gipsem , 
obyciem  z w arunkam i sceny i losem  sw ym  zdołała 
wydobyć Tjspółozucie. P. J .  Ł uszczko w »a, jak o  F ra  ­
n u sia  g ia ła  sw ą rolą subteln ie, ale nieco za cicho.

W ałek , p. F r. Salam on dobrą m odulaoją g łosu  
i w ykw iutnośoią gestu , budził za in teresow anie. Ś w ie t­
n y  b y ł M atjaszek  d ruciarz (p. M. H yziński) to  też 
sw ą p ieśn ią  p e łn ą  sa ty ry czn ej treści i szczerą p racą 
w yznaczonego m u przez rolę zawodu, by ł d rugim  
u lubieńcem  publiczności, zebrane ck lask i słuszn ie 
otrzym ał.

R eżyszerow al p. F r  Salom on. W ieczór w ypadł 
nadzw yczaj miło, up rzystępn ia jąc  zapoznan ie się ze 
sz tu k ą  sceniczną naw et ty m  d la  k tó rych  sala  M ors­
kiego O ka, za w ysokie m a progi.

Cze&6 Zacna Młodzieży

Pieniądze, ukradzione przed dw om a ty g o d n ie m  
przez nie w yśledzonych do tąd  w łam yw aczy z pom iesz­
kan ia  ks. R y b y  zostały  ofiarnością tu te jszego  ep de- 
czeńdtwa pokrzyw dzonym  tą  kradzieżą  Tow arzystw om  
w zupełności zw rócone tak , iż n ik t szkody n ie ponosi.

Świadczy to  zarów no o obyw atelsk iem  poczuciu 
naszego społeczeństw a n iem niej je s tto  p iękny  dowód 
szacunku  i zau fan ia  jak iem  cieszy się w śród  n as  
pracow nik tej m iary , co ks. R yba.

Cygańskie wesele. D nia 4. październ ika  b y ł No- 
w y ta tg  św iadkiem  niezw ykłego w idow iska. W  d m u  
ty m  w k ieru n k u  kościoła parafialnego  podążał przez 
ry n ek  tłu m n y  orszak  m ężczyzn, kobiet i dzieci u b ra ­
n y ch  św iątecznie. — K obiety  ustro jone przew ażnie 
w czerw one chusty , dziew częta i dzieci w b iałe  p rz e ­
ścierad łu  ozy raó tuohy , u m ężczyzn przew ażał s tró j 
w ojskow y, — a  przedew szystkiem  w ęgiersk ich  h u za ­
rów. — N a czele tego pochodu przypom inającego  
delek i w schód szła m uzyka. — Był to  orszak  w eselny 
cy g an a  A n d rze ja  M irgi, k tó ry  żenił sie z H an k ą  
D ąga. — N a w esele z jech ały  się tłu m y  cyganów  
z całego pogranicza w ęgiersk iego  i daw nej G alicji. 
W idzieliśm y przedstaw icieli w iele znanych  rodów  
cy g a ń sk ic h : Mirgów, Dągów, B zarulińskioh, Szozerbów 
Witic!. t ,  O roczków, Póm pów  i w ielu in n y ch  p rze­
w ażnie z sobą spokrew nionvoh prz^z kościół i z obej- 
śoiem  obrzędów  kościelnych .

Po dokonanym  obrzędzie w koścL le  z m ożliw ym  
przeoychem , k tórego dom agał się now ożeniec, cały  
ten  orszak przy dźw iękach m arszu  R akoczego podą­
żył w las  na  K ow ańou gdzie obok sz a tr  cy g ań sk ich  
a a  traw n iku  trw ała  zabaw a przez k  lk a  d n i aż do 
znużeni i  się woscln kow. A  było tam  co jeść  i p ić! 
R a .ikouo się ;.Vęsi-.:n ra fnorak iem , z baranów , krów  
i wiaprzow ju ż  t> zabitych, ju ż  to n a tu ra ln ą  śm iercią  
padłych. I  i . a r. by ł m i co w idziałem  to  opisałem  
lecz nie jjhdiem i nie piłem , bo się . .  . brzydziłem .
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Lata ciepłe. C ale la ta , a  n aw e t w ieki ciepła 
przepow iadają nam  uczeni tw ierdząc, że słońce p ra ­
cuje obecnie ze w zm ożoną energ ją. Tem u przyp isu ją  
obecnie la ta  ciepła i tę cudow ną tegoroczną jesień, 
któ ra  dokazała tego cudu, że n a  dolinach  kw  itną d ru ­
gi raz k asz tan y  i u la iu ją  ro je  barw nych  m otyli, a u 
nas w górach  m iłośnicy p rzyrody za jad a ją  po drugi 
raz tego roku  poziom ki.

Ile  węgla I ludności otrzymuje Polska na Górnym 
Śląsku  P P o lska o trzy m a n a  G órnym  Ś ląsku  teren  
w ęglow y z roczną w ydąjnością koło 30 m il jonów  ton 
N iem cy koto 13. L udności P o lska o trzym a kolo 800 
tysięcy, Niem cy przeszło m iljon  ludzi.

G ab inet angielsk i p rzy ją ł roztrzygnięeie  L ig i n a ro ­
dów bez zastrzeżeń, gdyż uw aża je  za bezstronne.

Szczodry ofiarodawca. P. F ranc iszek  Paw lica 
p rezes Zw iązku górali w Z akopanem , k tóry  ch ę tn ie  
dujo pieniądze n a  każdy cel społeczny ofiarow ał n a  
B ursę  g im nas. 1000 Mk.

Konkurs. Zw iązek górali w Z akopanem  rozpisał 
k o n k u rs  n a  sz tu k ę  g ó ra lsk ą  jedno  lub trzyaktow ą, 
w yznaczają dwie nagrody, a  to jed n ą  20, a d rugą 
30 tysięcy Mk.

Szkoda tylko, te  te rm in  kon k u rsu  je s t bardzo 
krótki, gdyż ty lko  do 1 g ru d n ia  b. r.

Nasze jarmarki. W  Nowym  T argu  i n a  całern 
P o d h a lu  ja rm ark i sa  obecnie n iezw ykle ożywione 
i g rom adzą od Łilku do k ilk u n astu  ty sięcy  ludzi.

R uch  ogrom ny^ B y d ła  dużo, obecnie drożeje, 
bardzo dużo nabiału , ale rów nież nie tan i. A r ty k u ­
łów  w szelkich  je s t  moc, a.!e eony m im o zwyzki n a ­
szej m ark i idą w górę.

Rzęd zabiera się .do paska. U rzędy  walki z lic h ­
w ą m ają  byó stw orzone n a  nowo, poniew aż wielu 
speku lan tów  niem iłosiernie podbija ceny.

Komunikat. P olaka K rajow a K asa Pożyczkowa 
nab y w a złoto i srebro n a  rachunek  M inisterstw a 
S karbu  po cenach  niżej podanych, k tó re  obow iązują 
aż  do o d w o łan ia :

Z a 1 ru b la  złotego 1.400 Mk, za srebrnego 700 
M k, za 1 m ark ę  n iem iecką złota 648 M k, za sreb rną 
194 M k. za 1 koronę w. a zło tą  551 M k, sreb rn ą  
162 Mk, za 1 florena au s tr. złotego 1.312 Mk, s re b r­
nego 431 Mk, za 1 dolara złotego 2 720 Mk. s re b r­
nego 934 Mk, za 1 rub la  bilonem  nie kupuje eię, 
za  1 d u k a ta  austr. złotego 6 2fił Mk, za 1 g ram  
czystego kruszczu  ze zło ta 1,808.50 Mk, ze sreb ra  
38.80 Mk.

Ludność Spiszą i Orawy. W edle o sta tn iego  spisu 
ludności S tarostw o spisko - oraw skie liczy 22.601 m ie­
szkańców, z czego na' Spiszu przypada 8 232 zaś na  
O raw ę 14.369.

L . 1816 i 1817.

O G ŁO SZENIE.
G łó?;na K om isja z g rupy  ubezpieczonych i p ra

oodawców czyniąc zadośi rozporządzeniu M in istra  
P racy  i O pieki Społecznej z dn ią  21/3. b r. Dz. u. 
R zpp. Nro. 35 podaje n ia ie jszem  do publicznej w ia­
domości, że do R ad y  pow. K asy  chorych  w N ow ym  
T arg u  w ybrani zostali w dn iu  2. październ ika 1921 
n a  okres 3 -ech  le tn i następu jący  członkow ie:

I. Z g ru p y  ubezpieezonycL :
a) Członkowie : D w orski K azim ierz, G órka F ra n ­

ciszek, M roszczak M ichał, D w orski Ignacy , K aueki 
M aksym iljan, A posto ł W incenty , N asalaki Jarosław , 
Niem czyk Antoni, K rauzow icz F ranciszek , P in k as 
Oz .sław, Przędzik  W alen ty , B orkow sk' Zenon, E d e r 
A leksander, W ilk S tan isław , N ow oW ski K asim iezr, 
Z borow ska K azim iera, K raw czyk A ndrzej, T ylek  J a -  
kób, Szeliga Józef, O lesiak W .« taw , B ochenkow a 
M arja, R oj S tan isław , Dr, F isze r Ludwik, Hajeo Jó  
zef, H ałasow ski T y tu s, Z aw iła Józef, D zisw oński 
W ładysław , B ajak W alen ty , M ochyła K arol, T ata r 
W ojciech

b) Zastępcy : K rauzow icz J a n , D zioboń S tan i­
sław , Ja ro sz  S tan isław , S te lań sk a  M arja , O lb r/o h to - 
wicz Tom asz, Droszoz G rzegorz D ruźbacki S tan isław , 
S ięka W alen ty , B abczak Tom asz, K ilanow icz M ichał, 
Fudalew icz Ja n , Borowicz W ładysław , K siążkiew icz 
F ranciszek , N iem iec S tan isław , W elter M arceli, L a j-  
tn e r  E dw ard , R óżańsk i Ignacy, Sow iński Ignacy , 
C iapu ta S tanisłuw , B achleda B ronisław a, Paohówna 
Jad w ig a , W iśn iew ska L ucyna , K ozików na A ntonina,

i K idoń H elena, Pajtosz W ik to rja , W inczew ski Piotr, 
Z a lo ty ń sa i Ignacy , T ylek  M ichał, F a jk o sz  Erw in, J e  

j en iew ski F ranciszek .
11 Z g rupy  pracodawców ;

a) Członkowie; Zapiórkow ski A dam , Czech L u d ­
wik, M irecki A ntoni, Jończy  Józef, Drozd W ojciech, 
R ekuek i S tan isław , R ajsk i Józef, D ąbrow ski E u g en - 
jusz , Nowicki K arol, Chodorowicz Józef, G uziak K a ­
zimierz, Polak E dw ard , D aniec W ładysław , W o jc ie ­
chow ski A ntoni, Ja ro sz  J a n .

b) Zastępcy . E lbaum  Józef, I la b u ra  Jak ó b , Go- 
łebski E ugeu jusz , M orawetz E dw ard , G u ttfreu n d

1 H enryk , D udzińsk i W ładysław , F rey  H erm an, L eja  
L eon, M arkocki J a n , F isch er Dawid, S ow iński W ła ­
dysław , B ryu iarsk i B artłom iej, K ow alsk i Jan , C h iś 
Józef, L ipow ski Jan.

Nowy T arg, dn ia  6. października 1921.
Przew. Kom. ubezp, Florek mp.

Przeto. Kom. prac. Dr. Mieszkowski mp

Za tan dział redakcja nla blerza odpowiedzialności

Dyrekcja Zakładu zdrojowego w Szczawnicy poszu 
ku je  nauczycielki d la  chłopca do p rzygo tow an ia  do 
2-giej k l girńnaz. i dla dziew czynki do kl w stępnej. 
W ym agane są od nauczycielki odpisy św iadectw  i p >- 

, lecenia pod wyżej podanym  adresem , podać w a ru n k i!
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Czytajcie EKONOMIĘ!
Amerykańsko Polski miesięcznik handlow o • przem y­
słowy, który informuje czytelników o ekonom icznem  
życiu Ameryki i Polski. Prenum erata roczna 600 mlc.

W A1SZAW A, —  —  —  Nowogrodzka 27.
Potrzeba zdolnych i energicznych panien do zdobywania prenu­
m eratorów  na EKONOMIĘ w całym kraju. Tylko Ukie osoby niech 
sięzgiusnają które chcą zarobić nie raniej jak 30.000 u k .' na miesiąc.

EKONOMIA, Warszawa, Nowogrodzka 27. 

S Z T U C Z N Y  N A W Ó Z .
N adszedł tran sp o rt sa le try  do up raw y  roli z fabryki 

azotu  w Jaw orzn ie  i je s t do pobran ia  
prz^ ulicy Waksmundzkiej 145 u M. Nowot.iej.

WAŻNE DLA P. T. ROLNIKÓW , WŁAŚCICIELI
ZIEMSKICH oraz PRZEDSIĘB. - BUDOW LANYCH

A. B O D U C H
Ż Y W IE C , Rynek 2 2 , Małopolska

poleca ze swych składów w miarę zapasów 
tylko w agonow e posyłki na nadchodzący sezon 
jesienny z działu naw ozów  sztucznych :

L Superfosfat kostny, mączkę kościanną, siarczan azo­
towy. tom aszynę oryginalną, żużle Martina, sole 
potasowe wysoko proc., kajnit, w apno nawozowe.

H. Produkta ro ln e :
Ziemniaki z ostatniego zbioru rychliki, późniejsze, 
pasza, kukurudza, groch, fasolę, i wszelkie zboża 
które są we wolnym handlu.

Ul. Dział narzędzi rolniczych :
P row adzone pod fachowem kierownictwem, wszel 
kie ulepszone maszyny i narzędzia rolnicze, żni­
wiarki, wĄzałki, kosiarki, młocarnie ręczne i kie­
ratowe z przyrządami czyszczącemi, dla małych 
gospodarstw  młocarnie z uniwersalnemi przystaw 
kami, sieczkarnie ręczne i kieratowe. Kieraty kryte 
je in o  i dw ukonne Młynki do czyszczenia zboża. 

IV. Dział b u dow lany :
Najlepszej jakości dachówką ogniotrwałą, A5B1T, 
WIEK, ZENIT, zamawiającym wysyłam na żądanie 
ładflowych pflkrywaczy, wapno budow lane, ce-

i mant portlandzki.
Dostawę uskutecznia się odwrotnie tylko hurtownie, 
Chrześcijańskim Spółkom, Kooperatywom, Kółkom 
Rolniczym oraz w prost producentom , przy większych 

zamówieniach um ówiony rabat

PRACOWNIA KUŚNIERSKA
Józefa Stottera w N. Targu, Rynek 10.

Przyjmuje zamówienia na wyrób serdaków zakopiańskich 
z w łasnego lub dostarczonego m aterjału.— 
Przejmuje również stare serdaki do odnowie 
nia i sprzedaje gotow e wszeM<iego rodzaiu, 

W ykonanie staranne. — — —  Ceny przystępne

Bibułki i tutki do papierosów. Przybory piśmienne 
i kancelaryjne Przybory szkolne, Tabliczki, Ze?zytv 
Pastę i czernidło. Towary, galanb-r. i drobiazgowe 

— dostarcza —
P. T. Kupcom i Kółkom
po cenach nader przystępnych.

DOM TOWAROWY
Springer i Spira

w  N o w y m  T a r g u  
Rynek I, 9 . 1 piętro. - Sprzedaż wyłącznie hurtowna.
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I V i e t i y r w a ł e  w  N . T a r g u !

!

F0T0PLRSTIK0M
w  sa li Baru ul. K olejow a 1. 15.

co tydzień nowa serja
bardzo zajmujących i pouczających zdjęć. Wykonania 
klisz w naturalnych kolorach z wszelkimi szczegółami, 

■ i Polecenia godne dla młodzieży i starszych. wm

I

Woda, ogień, złodziej
nie zabiorą Ci pieniędzy,

jeśli złożysz je
w f o c z t o w e j  K a s i e  o s z c z ę d n o ś c i .

W każdej chwili i w  każdym 
urzędzie pocztowym możesz 
złożone pieniądze odebrać.

ady oprocentowane:  
=z 3  od S T A .  —.

10  p r o c .  z n i ł k i
u t r /y in a  każdy, k io  p r z e d s ta w  te n  odcinek z gazety
- r —• _   : w m a g a z y n i e  ■ • ~

N O  W O Ś C  I D L A  P A Ń
D. E IS E  N B E R G A  Lwów, Jag ie l lońska  11 A.

P i e r w s z o r z ę d n e  m o d e le  s u k i tń ,  b lu z e k  
o r a z  w y k w i n t n a  b ie l i z n a  d a m s k a .

O K  A Z J A .

W iększy wybór sukień, szlafroków, halek 
i bluzek damskich - po cenach przystępnych 

w Nowym Targu, ul. Kościelna 7.
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[wiązek ekonomiczny Kółek rolniczych «  Lwowie
B tew a»j .wyrw aar jeetr wane z ogmniwoną jg»v%fn,.

obecnie: Kraków, ul. Wiślna 8 (dom wtasay)
d os tero aa hurtownie:

I. Nasiona, naweey ntM Kw wmmf- roLaieei J 10. Artykuły speiyw a  i doatewefe a 0 » i ,  wesel 
U Węgiel, keks, wapwe, w a n t  materyaM kie towary gakwteryjwe;

hodowlane; I IV- i 9k

Skład trunków spirytusowych,
rumu, likierów i koniaku,
— po cenach fabrycznych, —

dostarcza tylks taurtow rie

l ia k s M e n d le r lto w y T a g  ul. Kościelna 11.

J D W D S Z  W B I N S T E I N
hurtowe f  handel wia Nowy Targ, yaek 1. 25  

poleca wina Wygierskie i Tokaj atu*
— po cenach p r t j  stfp n y eh . —  

S P R Z E D A J E  i K U P U J E
przechodzone ubrania cywilne, uniformy pp. urzę- 
Jkiików i oficerów, oraz skład maszyn do szyca m: 
józef Papier w Nowym faz3u ui. Sobieskiego.

W ZAKOPĆ EM
rKLKłON Ul. 3.

Slow. itre jM b r. i  ogr. ,»oręką.
nc.Krr-M ;<n.

SKLEP CENTRALNY W DOMIJ „3AZAR POLSKI", UL. KRUPÓWKI 

TRZY FILIE: ULICA K O ŚCIELISK A , CHRAMCÓW Kl i K R U P Ó W K I

kIEKTRYMfIA PALARNIA KAWV F A B R Y K A  W O D Y  S O D O W E J

po lsk a  :

tow ar*  koicniakic, euLry i dettkatosy — stare w ica  juraoyjne, wódki i koniaki — konserwy 
wsaeikie artykuły spoży wocw n a  wycieczki — gsknterye, rreAby, mydlą i perfumy. Najwiętcssy 
skład przyborów i u b r a ń  do turystyki, ceny podług katalogów wtodeńfcAieh. Kosce i przyborj 
do podróży. — W i e l k i  w y b ó r  seki . a ,  p o r c e l a n y  i o a c s y ń  k u c h e n n y e b

= = = = = = = = = =  B U R I O W N E  S K Ł A D Y  W I N .  - ■

tłfcOWNA KMPRBEBiNTAOYA BROWARU W OKOCIMIB I TENUZ^n RU
t —

^Bdaktf fscfpt wlepiaj*!? I (rienijfey: Zygmunt Lubeitowhn. ftrU viWn f. Berke w Nowym Terge


